
Dziennik społeczny, polityczny i literacki poświęcony głównie sprawom Ziemi Radomskiej.

Prenumerata w Radomiu wynosi:
Miesięcznie............................ 5 k. — h.
Z odnoszeniem do domu . 6 k. — h.

Na prowincji z przesyłką pocztową:
Miesięcznie ... 6 k. — h.

Adres Redakcji i Administracji: ulica Lubelska 46, dom Hempla.
Redakcja otwarta od 12 do 1 i od 6 do 7 po poi. Administracja od 9 do 1 i od 3 do 6 po poi.

Rękopisów niezastrzeżonych Redakcja nie zwraca.

■■. Turner pojedynczy 30 ha 1 erzy. =....... —-
Glos Radomski nabywać i prenumerować można we wszystkich Księgarniach, w Sklepie 
spożywczym p. Władysławy Adamskiej, Lubelska Na 72; w Składach Win i Towarów 
Kolonjalnych: M. Paschalskiego, ulica Warszawska; Grajnerta, ulica Skaryszewska Ns 16;

J Nitkowskiego, róg ul. Długiej i Szerokiej.

Cena ogłoszeń:
Na I str. wiersz drobnem pismem 2 k. — h.
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Drobne za wyraz .... — , 20 ,
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Tylko przez 4 dni! Począwszy od czwartku 26 września I9I8 r.

Miłość artfsif 
wytworny romans w 4-cli częściach, w wykonaniu najwybitniejszych artystów 

królewskiego teatru w Kopenhadze.rw _ WEŁNIANE

POLECA: JEDWABNE

Nad program.

Salka wśród śniegu i lodów
niebywałe aktualne zdjęcie z natury w 2-cli 

częściach z frontu włoskiego.
Obrazy ilustruje artystyczny kwartet pod dyrekcją 

p. FOGELMANA.

MIEOZHIKOWSKI BAWEŁNIANE WYROBY

j i Tj • ' W sobotę dnia 23 września| OlSlC! na dochód Kasy Pomocy Nauczyciel­
stwa Polskiego Szkól Początkowych 

11 P7 A 0 M CPŁfi CPP DJabe* 1 KarczmarkaiŁii/1 BE Iw a B i ŁaawJI 'Lr i sztuka fantastyczna w 3 aktach
Stefana Krzywoszewskiego.

W niedzielę dnia 29 września DWA PRZEDSTAWIENIA
1o godz. 4-ej po poł.—ceny zniżone o godz. 8-ej wiecz.—ceny zwykłe

Baron Kimmel NoWOCZUSna Ewa
operetka w 3 aktach Walter-Kolo. operetka w 3 aktach J. Gilberta.

Tańce — Ewolucje.

Teatr .MIRAŻ1
(Miniatury)

w sali balowej Hotelu Europejskiego

PROGRAM od czwartku dnia 26 września do niedzieli dnia 29 września (włącznie). 

Część 1.
!! Nowość I! Pierwszy raz 1! Nowość !

ACH TEN LOLO! Wodewil w 1 akcie
Antrakt 20 m. Muzyka. Antrakt 20 m.

1 Część u.
TANIEC, ŚPIEW, HUMOR i SATYRA.

Reżyser J. Bzowski
Szczegóły w programach.

Kierownik muz, Miecz. Kagan—Kachanowski
Początek przedstawienia w dnie powszednie 
o godz. 8% wieczorem, w niedziele i święta 
o godz. 4-ej po poł. i o godz. 8Sę wieczorem

OTWARCIE w Sobotę dnia 28-go Września 1918 roku.
PROGRAM No 1.

CARSKA FAWORYTA
dramat dworski w 6 aktach na tle zakulisowego życia cara MIKOŁAJA Ii-go.
* Rzecz dzieje się w Patersburgu, Warszawie i Carskim Siole. =====

Muzyka kameralna zastosowana ściśle do obraza pod Kignuikiem p. I JAHISZEWSKIE60.

Szczegóły w programach.
Początek przedstawień w dni powszednie 
o g. 6, w Sobotę, Niedzielę i Święta o g. 4.

Kasa otwarta na godzin? przed przedstawieniem.
Dyrekcja.

TELEGRAMY.
Komunikat austryacki.
WIEDEŃ, 25 września. (B. K ). 

Donoszą urzędownie:
FRONT WŁOSKI.

Na południowym froncie tyrolskim 
pomiędzy Brentą i Piawą rozchwiały 
się włoskie natarcia wywiadowcze. 
W obszarze Siedmiu Gmin prowa­
dził wróg nadal swój atak częściowy 
na Carore, atakujący Włosi i Cze- 
cho-Słowacy byli wszędzie odparci, 
w jednem miejscu przez atak par- 
ducickich dragonów.

Szef aztabu j eneralnego.

Komunikat niemiecki.
ZACHODNIA WIDOWNIA WOJNY.

BERLIN, 25 września. (B. K.). 
Donoszą urzędownie:

Pomiędzy Moevres a lasem Ha- 

vrincourt ożywiła się walka artylerji. 
Pod Moevres wznowione ataki nie­
przyjacielskie rozchwiały się. Na 
wschód od Epehy zajęliśmy z po­
wrotem nasze pozycje z przed walk 
z 22 września. Pomiędzy Omignon 
i Somme podjęli znowu Anglicy i 
Francuzi swoje działania przeciw 
St. Quentin. Rankiem wtargnął nie­
przyjaciel do Pontuet, Gricourt, 
Francilly i Selency. Próby rozsze­
rzenia wyłomu nie powiodły się. 
Nasza piechota i pionierzy odebrali 
w południe Pontruet, Gricourt i 
wzgórze położone pomiędzy temi 
miejscowościami. Francilly i Selency 
pozostałyjw ręku wroga, W Na pozo­
stałych odcinkach frontu odparliśmy 
ataki nieprzyjacielskie. Pomiędzy 
Vesle a Aiśne wzięliśmy jeńców 
odparłszy silne przeciwnatarcie.

[Pierwszyggenerał kwatermistrz
Ludendorff.

»

Katechizm ks. Likowskiego
poleca księgarnia

^ówaró Sucfiańsfii 
w f^aóomiu.

Komunikat francuski. 
Z bułgarskiego frontu.

WIEDEŃ, 25 września. (B. K.) Ściga­
my nieprzyjaciela na całym froncie mię­
dzy Monastyrem a górami Belees. Fran­
cuska kawalerja weszła dnia 23 Jdo 
Prilepu.

Komunikat angielski.
Przekroczenie Wardaru przez 

Serbów.
LONDYN, 25 września. ’(B. K.) Ser ­

bowie przekroczyli Wardar na froncie 25 
kilometrów. Położenie cofającej^się ar-
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mji bułgarskiej jest ciężkie z powodu 
braku połączeń na tyłach.

Z Palestyny.
LONDYN, 24 września. (BK). Z ko­

munikatu angielskiego: Austrahkie, No- 
wo-Zelandakie, Indyjskie i Żydowskie 
wojska dotarły w pościgu do Es-Saut, 
zdobywając armaty i biorąc jeńców. Na 
północy zajęła nasza kawalerja Haiffe i 
Akka. Liczba jeńców przekroczyła 
25.000.

Wojska króla arabskiego Husseina 
zdobyły Manarę i pędzą przed sobą nie­
przyjacielskie oddziały.

łliiitzc o przyszłej Polsce.
BERLIN, 25 września. (B. K.). Sekre­

tarz stanu Hintze oświadczył na posie­
dzeniu głównej komisji parlamentu od­
nośnie sprawy polskiej, .co następuje:

Podstawą jest akt 6-go 
listopada.

W stosunku Polski podsawą naszej po­
lityki jest proklamacja 1: Cesarzy z dnia 
5 listopada 1916 r., w.której przewi­
dziano w ogólnych zarysach utworzenia 
samodzielnego państwa polskiego z dzie­
dziczną monarcbją i ustrojem konstytu­
cyjnym, Codo warunków urzeczywistnienie 
proklamacji, jesteśmy skłonni usłyszeć 
życzenia Polaków i porozumieć się z 
Austro-Węgrami.

Chcą usłyszeć życzenia 
polskie.

Jeszcze w bieżącym tygodniu spotkają 
się w Berlinie nasi i austr.-węg. komi­
sarze celem pertraktacji. Zaznaczam 
jeszcze raz, że obradujący komisarze 
mają i chcą zapoznać się z życzeniami 
Polaków.
Gospodarcze równoupraw­
nienie Niemeów w Polsce.

Mamy nadzieję uzyskania dla państw 
centralnych gospodarczego równoupra­
wnienia z Polakami na rynku polskiem.

Wzamian jesteśmy gotowi przyjąć 
Polskę do przyszłego europejskiego 
związku gospodarczego, a jak długo 
związek taki nie powstanie, zawrzeć z 
Polską tymczasowy traktat handlowy na 
podstawie największego uprzywilejowania.

Fruwa nabywania ziemi.
Myślimy również o przyznaniu nie­

mieckim i austro-węg. poddanym w Pol­
sce równych praw z poddanymi polski- 
skimi, odnośnie handlu, przemysłu i na­
bywania majętności zwłaszcza dóbr 
i ziem. Dążymy do swobodnego ruchu 
przewozowego towarów i osób z Niemiec 
przez Polskę, wzamian jesteśmy gotowi 
zagwarantować Polsce to samo w stosun­
ku do Niemiec.

Yiisla dla wszystkich.
Chcemy ogłosić wolną żeglugę na Wi­

śle i jej dopływach dla nas i dla Pola 
ków. Dalej jesteśmy gotowi przyznać 
Polsce równe prawa z nami w żegludze 
wewnętrznej,1 pod warunkami, że Polska 
przyzna równe ustępstwa Niemcom.

Zarządzenia okupacyjne,
W sprawach kulturalnych zamyśla­

my żądać od nowo powstałej Polski, aby 

pozostały niezmienione prawa wydane 
podczas zarządu okupacyjnego, a słu­
żące do utrzymania szkól i kościołów 
niemieckich. Pragniemy aby ta ochrona 
niemieckich obywateli w Polsce trwała 
i po ugruntowaniu się wolnej, niepod­
ległej Polski.

Rokowania w sprawie polskiej.
WlEDEŃ, 23 września. (B. K.) Wczo­

raj rozpoczęły się w Berlinie konferen­
cje w sprawie polskiej. Rząd Austro- 
Węgierski wysłał w charakterze przed­
stawicieli poBła Ugrona i radcę mini- 
sterjalnego Boschana.

Pertraktacje w sprawie polskiej.
BERLIN, 25 września. (B. K.). Roz­

poczęte podczas ostatniej bytności se­
kretarza stanu Hintzego w Wiedniu łącz­
ne pertraktacje z rządem austro-węgier. 
w sprawie polskiej zaczęto prowadzić 
dalej dziś pomiędzy przedstawicielami 
Niemiec i Austro-Węgier. W dalszym 
toku obrad jest przewidziane zaproszenie 
także przedstawicieli Polski.

Kto oskarżył Lotosławskicli?
Inicjatywa aresztowania i oskarżenie 

wyszły z t. zw. komisarjatu polskiego, 
na czele którego stoi mianujący się Po­
lakiem Leszczyński, recte Singer. Ten 
sam Singer na zjeździe wojskowych 
Polaków w Piotrogrodzie w czerwcu 
1917 r. był generalnym mówcą opozycji, 
zorganizowanej pod patronatem Lednic­
kiego i Kiereńskiego przeciwko forma- 
cjom polskim. 

Opinja szwajcarska o Polsce dzisiejszej.
„Tribune de Geneve“ zamieszcza dłuż­

szy artykuł p. t. „Polska dzisiejsza", w 
którym autor wywodzi, że państwo pol­
skie jest fikcją, pozbawioną wszelkich 
podstaw realnych. Gdyby państwa cen­
tralne były szczere, państwo polskie eg­
zystowałoby już od szeregu miesięcy. 
Manifest 5 listopada, wbrew wyraźnym 
przyrzeczeniom, nie jest zrealizowany. 
Państwo polskie niema żadnego atrybutu, 
aby istotnie być takiem.

Istnieje cos w rodzaju rządu, miano­
wicie Rada Regencyjna i Rada mini­
strów, ale „minister spraw zagranicz­
nych znalazł się w tej pozycji, że nie 
otrzymał paszportu do Szwajcarji*. Nie­
ma Sejmu, wi^c niema władzy prawo­
dawczej. Administracja znajduje się w 
Pękach jenerała niemieckiego. Sądowni­
ctwo nie jest także samodzielne, gdyż 
cały szereg spraw oddano sądom wojen­
nym.

Autor rozpatruje kompetencje polskich 
organów państwowych w świetle cyfr 
budżetu jenerał-gubernatorstwa warszaw­
skiego i dochodzi do wniosku, że „pań­
stwo polskie obecnie nie jest ani auto­
nomiczne, ani niepodległe; najwyższa 
władza spoczywa w rękach jenerałów 
państw centralnych". 

Przed oblężeniem B/letzu.
Z Zurychu donoszą, że wedle tamtej­

szej „Morgenzeitung" przygotowania,

dokonywane poza frontem francuskim 
wskazują, iż armio sprzymierzonych'po- 
dejmą działania przeciw twierdzy Metz, 
jako leżącej na drodze do Lotaryngji.

O

Kalendarzyk. Dzii: f Kośmy i Damjana. 
Jutro: Waslawa Kr. M.

Wschód słońca o godzinie 6.19, Zachód 
godzinie 6.37. Długość dnia godzin 12.17.

Mronlka miejska.
Radom, 36 wrzeinia.

= Uzupełnienie. W dopełnienie spra­
wozdania „Z pobytu ministra", zamiesz­
czonego. we wczorajszym numerze doda- 
jemy, że na drugi dzień po opisanych uro 
czystościach t. j: w środę 25 b. m. p. 
minister A. Ponikowski w towarzystwie 
przybyłych z nim panów kolejno zwie­
dzał szkoły. Na zwiedzaniu tym zeszło p. 
ministrowi do godz. 2-ej p. p., o 3-ej zaś 
młodzież seminarjum męskiego, żeńskie­
go i niższych klas szkół filologicznej i 
i realnej zebrana przed gmachem T-wa 
Kredytowego Ziemskiego żegnała odjeż­
dżającego ministra entuzjastycznemi wy­
krzyknikami.

= Osobiste. W przejeździć z War­
szawy do Sandomierza bawi w naszem 
mieście od kilku dni ks. Ludwik Gocel, 
delegat Rady Polskiej Ziemi Mińskiej 
do Ministerjum Oświecenia Publicznego, 

posiadająca dyplom z odznaczeniem, długoletnią praktyką Warszawską, 
udziela porad, przyjmuje panie do domu, zamówienia na wyjazd, wykonywa 
wszelkie zlecenia lekarskie fc UC Z T1H S k 1
522—o Marjacka .V li, front I piętro.

KONSTRUKCJE ZELAZ 0-BET0N0 W E

A. JANISZEWSKI
Badem, ia.1. Długa JM? 28.

POLECA: PŁYTY TROTUAROWE, RYNSZTOKI, PODRYNNIK1, RURY RÓŻNYCH 
ROZMIARÓW DO KANALIZACJI, CEMBROWINY, POSADZKI CEMENTOWE, TARASY 

• ■ --- KONSTRUKCJE ŻELAZO-BETONOWE. ====================

SPECJALNOŚĆ:

SŁUPY mocne! tanie! i trwałe! PUSTAKI i DACHÓWKA.
Przyjmuje zamówienia na roboty żelazo-betonowe. Kosztorysy 1 projekta.

Do dalszych okolic dostarczam DACHÓWKI i RURY na ryzyko loco najbliższa stacja kolejowa

AKUSZERKA
posiadająca długoletnią praktykę, udziela porad, przyjmuje panie na słabość, za­
mówienia na wieś.

RYCHARSKA, Lubelska 57.802—0

Ojnnn łlUPJlti ćwikłowe po 8 kor. pud oraz I GTgubiono legitymację na nazwisko Andrzeja
DldllU, UU1GŁ1 pastewne, marchew i pietrusz- | AJ Melodysty wydaną przez Mag. Radomski 
ke zprzedaję Kozłowski, ul. Koszarowa J& 1. j dnia 28fIII 1918 r. za Jfi 3046. 958—

1

który w tych dniach przyjechał z Miń­
ska Litewskiego.
f = Zgubione dokumenty. Dn; 24 b. m. 
p. Leon Jankowski jadąc z Przytyka do 
Radomia zgubił portfel zawierający: 50 rb. 
gotówką, przepustkę, kwit na odbiór 
drzewa z, lasu Zakrzewskiego i paszport 
zwierzęcy wydany jprzez urząd gm. 
Wolanów.

Ze sceny i estrady.
Z teatru.

Jutro, w sobotę na dochód Kasy pomocy 
nauczycielstwa Polskiego Szkól początkowych 
daną będzie iztuka Krzywoszewzkiego „Djabeł 
i Karcznarka* w rolach tytułowych z pp. Hor- 
skim i Piekarską. Tak !cel jaki i {sympa­
tyczna sztuka winny dzisiaj przepełnić salę tea­
tralną’po brzegi.

W niedzielę dwa przedstawienia: o godzinie 
4-ej po poi. doskonała operetka fc Wal ter-Kolo 
„Baron Kimmel". W ieczorem arcywesoła, a za • 
razem bardzo melodyjna operetkaS*J. Gilberta 
„NowoczesnajjEwa".

OFIARY
złożone w Administr. .Głosu Radomskiego

Dla biednego staruszka: Bezimiennie 
kor. 30.

Pamiętajcie o Podlasiu 
i Chełmszczyźnie!

k i

LUBELSKA 41.

Biuro budowlane przyjmuje wszelkie roboty i wy­
konywa plany, Hurtownia: blacha ocynkowana, 
okucia do okien i drzwi, odlewy piecowe, kafle, 
gwoździe, cegła, cement,’ papa i t. p. ------ -------

adinasia SpółKa Ourndiiicza
Plac 3 maja 1, (w podwórzu).

Sprzed aje
kartofle po halerzy 28 za funt. 

Na pudy taniej.

SKLEP OTWARTY:
od godziny 8-ej rano do 12-ej w południe i od 2-ej 

po południu do 6-ej wieczórer&t
W niedziele i święta od 8 do i O rano.

DOI1 TBCHNICZNO-flLANDjLOWY

w Radomiu, Plac 3-go Maja I. Skład — Zgodna 6.
■ Poleca: . ........

BLACHY dachowe czarne i ocynkowane. 
KOTŁY do warzenia bielizny, smarzenia po­
wideł, gotowania paszy dla trzody i bydła.

Radomska Fabryka smarów
WŁAŚCICIELE

St. Brzozowski i M. J. Szmorliński
BIURO SPRZEDAŻY: Radom — Plac 3-go Maja 1. 
POLECA: Oleje maszynowe i cylindrowe.

Smary do osi, trybów, smar do lin stalowych 
i konopnych.

Tłuszcz „Tovote’a, Dziegieć i t. p-
Redaktor: Henryk Niedźwiedzki. Druk „J. K. Trzebiński”—Radom.

Za pozwoleniem cenzury wojennej.
Wydawnictwo Gazety: „Głos Radomski".


